
















Franciszek Ksawery Latinik
Generał Franciszek Latinik należy do grona niedocenianych twórców 
naszej niepodległości. Szczególnie zasłużył się zatrzymując atak prze-
ważających sił czechosłowackich na Śląsku Cieszyńskim w styczniu 
1919 r., a potem przygotowując Warszawę oraz jej przedpola na atak 
wojsk bolszewickich, dzięki czemu siłami dowodzonej przez niego 
1 Armii odparł natarcie sowieckie pod Radzyminem w sierpniu 1920 r.

Do tych osiągnięć był doskonale przygotowany przez studia w Szkole 
Wojennej Sztabu Generalnego we Wiedniu, pracę w biurze kartogra-
ficznym tamże, pełnienie funkcji dowódczych, wykłady w wyższej 
szkole oficerskiej, doświadczenie na stanowisku dowódcy pułku, a po-
tem brygady w I wojnie światowej.

Wymagający w stosunku do podwładnych, bez ogródek przedsta-
wiał żądania także dowódcom wyższych szczebli, zwłaszcza gdy w grę 
wchodziło dobro powierzonego mu oddziału, nie wahał się mówić 
prawdy w oczy.

W pamiętniku pod datą 20 V 1915 pisze: powiadamia mnie gen. Metz, 
że fort musi być zdobyty [...] Oświadczyłem mu, że bez przydziału arty-
lerii i miotaczy min ja absolutnie nie będę prowadzić natarcia, a jeśli on 
mimo tego nacierać nakaże, to składam dowództwo i proszę o przenie-
sienie w stan spoczynku, gdyż uważam jako kardynalny błąd zgodzić 
się na całkowite wyniszczenie pułku, który wskutek strat i tak już zmalał 
do minimum. [W efekcie przydzielono mu ciężką baterię miotaczy min, 
o czym pisze dalej].
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w armii austriackiej. [...] Główną zasługą legionów były ich walory moral-
ne, ich patriotyzm, pokrzepienie i podniesienie ducha całego polskiego 
narodu z równoczesnym uświadomieniem zagranicy, że Polska istnieje, 
gdyż własne wojska organizuje”.

*

Zamieszkał w Krakowie. Nie zaprzestał „wojskowych studiów i lektury 
wojennej”15. Był członkiem Towarzystwa „Rozwój”, prowadził akcję 
odczytową. Stanął na czele komitetu budowy pomnika gen. Tadeusza 
Rozwadowskiego16.

Podczas II wojny z Latinikami zamieszkały córki Antonina i Anna 
z dziećmi, początkowo na ul. Helclów, skąd wyrzucili ich Niemcy. Po 
II wojnie był organizatorem Związku Emerytów Wojskowych i Wdów 
w Krakowie.

	15.	� Opublikował wtedy wspomniane wyżej książki: Bój o Warszawę, Żołnierz polski 
pod Gorlicami 1915, Walka o Śląsk Cieszyński w r. 1919. Zapewne wtedy rozpoczął 
pracę nad pamiętnikiem przedstawiającym jego szlak bojowy, który opracowywał 
podczas i po okupacji, przygotowywanym obecnie do druku.

	16.	� „Gdyż wszystkie wygrane wojny – tylko jemu zawdzięczać należy. [...] Rozwadow-
ski jako szef sztabu był właściwym wodzem”. Do zbudowania pomnika jednak 
nie udało się doprowadzić, jedynie w Kaplicy Loretańskiej kościoła Kapucynów 
w Krakowie umieszczono tablicę pamiątkową.



Spojrzenie po stu latach
Publikacja generała Latinika zajmuje poczesne miejsce w polskiej hi-
storiografii I wojny światowej. Przede wszystkim była ona pierwszym 
fachowym studium wojskowym, w którym analizie poddano wycinek 
niezwykle ważnej dla frontu wschodniego bitwy pod Gorlicami. Dziś 
stanowi ona klasyczne opracowanie, do którego odwołują się nowe poko-
lenia historyków i regionalistów. Niebagatelne znaczenie dla popularności 
dzieła miał fakt, że podkreśla ona polski wkład w zwycięstwo z maja 
1915 roku. Tzw. „polskie” pułki armii austro-węgierskiej nie doczeka-
ły się opracowań monograficznych (historii pułkowych), jak jednostki 
rekrutowane w Austrii czy na Węgrzech. W pierwszym z tych krajów 
wydano monografie m.in. 4., 14., 59. i 84. Pułku Piechoty, w tym drugim 
zaś np. monografię 65. czy 82. Pułku Piechoty oraz liczne historie puł-
ków huzarów i honwedu. Niemieckojęzyczne monografie ukazywały się 
także w Czechosłowacji – dość wspomnieć dzieła dotyczące 94. Pułku 
Piechoty armii wspólnej czy 6. Pułku Piechoty Landwery. W odrodzonej 
Polsce dyskurs historyczny koncentrował się oczywiście na dokonaniach 
Legionów Polskich. Przełomu dokonały dopiero pod koniec XX wieku 
publikacje prof. Mariana Zgórniaka i Michała Klimeckiego, a na mono-
graficzne opracowanie historii galicyjskiego pułku c.k. armii przyszło nam 
poczekać do roku 2011, kiedy ukazała się monografia Wacława Szczepa-
nika poświęcona tarnowskiemu 57. Pułkowi Piechoty1.

	 1.	� W. Szczepanik, Cesarskie dzieci z Tarnowa. 57 galicyjski pułk piechoty w latach 
1894–1918, Kraków 2011.
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Po południu po zdobyciu wzgórz na wschód od ruin zamku Odrzykonia, gdzie 
przez noc z 8 na 9-go maja ze wszech stron przez Rosjan osaczony 57-my p.p. pod 
wodzą płk. Pöschka dzielnie się trzymał – ratowali się Rosjanie ucieczką w kierunku 
północno-wschodnim. Podczas gdy oddziały pościgowe i ubezpieczające zajmowały 
przedpole wsi Czarnorzeki – gromadziły się ze wszech stron nadchodzące oddziały 
23-ciej brygady przy karczmie w Czarnorzekach o godz. 15-tej min. 25dnia 9. maja 
1915 r.
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